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K.URYER LITEWSKI
w  W ilnie we Środę dnia 9 И  aj a v. s. 1828 Roku.

W  i a d o m o ś c ! K r a j o w i .
2V o w i n  у  Ц  w o r u.

Hrabia de B lom e , nadzwyczajny poseł 1 peł­
nomocny minister Króla Jmci Duńskiego, odda- 
łając się na p a s  niejaki z mieysca swojego poby­
t u /  miał audyencyą pożegnania u JSaytaśnieyszet 
C esarzowey  M a t k i , dziś лѵ poniedziałek dnia 00 
kwietnia. (Л d. S. P ,).

Sankt- P e tersb u rg , dnia 3o kwietnia. #
N ayjaśnieyszy  C esarz  J egomość r a c z y ł  uda- 

rować orderem ś. Stanisław a  i s z e y  k l a s s y , ka­
walera F ontenay , spełniającego przy Dworze na­
szym obowiązki sprawującego mteressa Kroia 
Jmci Francuskiego, a teraz mianowanego Mini­
strem Fr&ncuzkim w Sztutgardzie.

__Assesorowie kollegialni, .hustajjew  1 Ѣое-
lincr zostali mianowani, pierwszy jeneralnym Kom 
«uiem Rossyyskim w Nowym-Yorku, a drugi K on­
sulem w EUeneur. («7. d. S .P .).

hurga do Izmaiła* przybył do miasta Porębowa 
dzisia o u te y  zrana, raczył obejrzeć czasowy ła* 
zaret Gwardyi, a potem po zmianie koni poczto­
wych wyjechał o godzinie wpół do pierwszey 
z północy, w dalszą drogę , w pożądanym stanie 
zdrowia. (G. & P .).______  _

Odessa dnia 18 kwietnia.
Ostre mrozy, których doświadczaliśmy w cią­

gu tey zimy, czyniły nadzieję, ze uyrzymy naszą 
krainę wybawioną od plagi szarańczy; ale na nie­
szczęście nie zjściło się nasze spodziewanie. Jaja 
tego zgubnego ówadu wszędzie znaydowano zu­
pełnie nietknięte. Wszakże, póki jeszcze szarań­
cza nie jest w stanie latania, są do jey wygubie­
nia sposoby, obiecujące mniey więcey skutku, a 
władza mieyscowa jęła się w tey mierze najdziel­
niejszych środków. («7. d. S. P .).

K r ó l e w s t w o  P o l s k i  e .
W arszaw a  dnia 1З m aja.

N ayjaśnieysyy  C esarz  J egomość, łaskawie przy­
lawszy naypoddaniey ofiarowane J ego C esarskiey  
Mości: trzeci, czwarty i piąty tom dzieł T. B u ł-  
h a ry n a , N ay  miłości wiey udarować raczył autora 
kosztownym pierścieniem brylantowym. (P . P.).

Sofia dnia 26 kwietnia .
J ego C esarska  Mość raczył dziś o godzinie 

2* z północy przejechać przez Sofią, traktem do 
Gatczyna.

— D nia  27 kwietnia. — 
N a y j a ^nieysza C esarzow a  A l b x a n d r a  F e d o -  

b o w n a  raczyła udać się w podróż, dziś zrana o go­
dzinie w p ó ł  do jedenastej, z Carskiego-Sieła, trak ­
tem do Gatczyna. {z Gaz. St. Peters.).

G atczyn dnia 26 kwietnia. 
N ayjaśnieyszy  CesarzJ egomość, dziś 26 kwiet­

nia, o godzinie trzec ie j  z południa raczył przybyć do 
miasta Gatczyna, i po zmianie koni pocztowych, 
wyjechał teyże godziny traktem do stacyi W yry.

— D nia 27 kwietnia  — 
N ayjaśnieysza  C esarzow a  A lex a n d r a  F et>Oj  

r ó w n a  dziś o godzinie 12 połudpiowey raczyła przy­
być do miasta Gatczyna, i po zmianie koni pocz­
towych , teyże godziny w dalszą udała się dro­
gę- { G . S - P . ) . __________

R yg a , dnia 2З kwietnia.
J e y  C esarska  W ysokość W ielka, Xiężna H e ­

l e n a  P a w ł ó w n a , dnia 22 b. kwietnia o godzinie 
gtey wieczorem raczyła przybyć do Rygi, a dziś 
o godzinie gtey zrana w pożądanem zdrowiu w y ­
jechać traktem do Nitawy. (G. S. P.).

Ł ug  a dnia 2З kwietnia.
J ego C esarska W ysokość W i e l k i  Х і ^ ке M i ­

chał  P a w ło w ic z  r a c z y ł  p r z y b y ć  do m ia s ta  Ługi 
dziś  o g o d z in ie  10tey z r a n a  , i po z m ia n ie  koni, 
teyże g o d z in y  w y je c h a ć  r a c z y ł  do  miasta P o r ­
c h o w a .  (G. S. P . ) . _________^

Porchow dnia 24 kwietnia.
J ego C esarska  W ysokość W i e l k i  X ia ż^, Mi ­

c hał  P a w ł o w ic z , w  p o d r ó ż y  S w o jey  zSt. Peters-

(z Gazety W arszaw skiej.)
N. Pan raczył nayłaskawiey udarować bry­

lantowym pierścieniem, JPana J a n a  N etto , Se­
kretarza Poczty, wydawcę od lat wielu Kalenda­
rza politycznego.

J ey C esarze  wieżo w ska  Mość W ie l k a  X ią -  
żna H elena , Małżonka J ego C e s a r z e w ic z o w s k ie Y 
M ości W ie l k ie g o  Х14ІЕСІА M ic h a ł a , przybyła d. 
u  b. m. wieczorem z P etersburga  do tuteyszey 
stolicy.

W ypis z P r  ot okuł u  S ekre ta rya tu  S tanu  
K rólestw a Polskiego.
z B o ż e y  Ł a s k i ,

M Y  M I K O Ł A Y  P I E R W S Z Y ,
Cesarz W szech R osśyy, K ról P olski. 

etc. etc. etc.
Mając na względzie: że traktaty W iedeńskie 

z dnia 5 maja i 8 i 5 roku , a mianowicie artykuł 
53 z Austryą, i 34 z Prussami, wskazały stosunek 
rozdziału długów zewnętrznych i wewnętrznych 
byłego Xięztwa Warszawskiego między trzy Rządy* 

Źe konwencje, Berlińska z dnia 22 maja 1819 r. 
i Wiedeńska z dnia 29 czerwca 1821 r. oznaczy­
ły  ostatecznie, które z tych długów na Królewstwo 
Polskie przypadają;

Ze artyku i 58 Ustawy konstytucyjnej za­
ręczył dług publiczny stanu:

Chcąc zatem oznaczyć sposób zaspokojenia 
takowego długu, i dać poddanym Naszym nowy 
dowód ciągłej troskliwości Naszey o wzrost han­
dlu, ustalenie kredytu* i rozkrzewienie przemysłu 
narodowego; _

Na przedstawienie Kommissyi Rządowej Przy­
chodo w i Skarbu, postanowiliśmy i stanowiemyt 
T ytuł I. Ustanowienie B anku i jego  uposażenie.

Artykuł 1. W mieście naszem stołecznem, 
W arszaw ie , ustanawiamy Bank pod nazwiskiem 
Banku Polskiego, którego celem bydż ma:

Zaspokojenie długu publicznego, tudziez,
Rozszerzenie handlu, kredytu i przemysłu na* 

rodowego.
Art. 2. Na zaspokojenie długu publicznego 

przeznaczamy:



Summę roczną dla wypłaty dochodu starego 
(rente consolidee). w jr-równy wającą całkowitej ilo­
ści takowego dochodu, ząciągniyney do Wielkiey 
Xięgi długu krajowego i poświadczoney w teyźe 
Xiędze przez Namiestnika Naszego w Radzie,

i drugą summę roczną, wyrównywajacą dzie- 
siątey części tegoż dochodu, przeznaczoną na jego 
umorzenie,

Chcemy,-aby te dwie summy pomieszczane 
były corok na budżecie wydatków Królestwa, aż do 
zupełnego umorzenia długu krajowego, i Kommis- 
sya Rządowa przychodów i skarbu, przed-wszy- 
stkiemi innemi wydatkami krajowerni, obowiąza­
na jest wnosić je co rok do Banku , wedwóih ró ­
wnych półrocznych ratach: przed dniem ic maja 
i 10 listopada każdego roku, a to pod odpowiedział- 
tiością artykułem 82 Ustawy Koastytucyyney za­
strzeżoną.

Art. 3. Dla postawienia Banku w możności 
przykładania się do rozszerzenia kredytu, handlu 
i przemysłu narodowego przeznaczamy:

Dziesięć milionów złotych polskich monetą 
brzęczącą z zapasów skarbowych*

Dziesięć milionów złotych polskich w listach 
zastawnych Towarzystwa Kredytowego Ziemskie­
go, z zaciągnionych na dobra Narodowe, stosownie 
do Prawa Śeymowego z dnia i 5 czerwca 1826 ro ­
ku , tudzież Postanowienia Naszego 2 dnia 24 sty­
cznia 1826 roku,

Summy t e , natychmiast po otwarciu Banku 
zaliczone mu zostaną.

Art. 4. Przekazujemy też Bankowi pożycz­
kę przez Rząd Dyrekcji  główney Towarzystwa 
Kredytowego Ziemskiego udzieloną, na mocy ar­
tykułu 209 Prawa Sejmowego z dnia i 3 czerw­
ca 1826 r.

i przeznaczamy na korzyść' Banku superaty 
skarbowe, ,v gotowiźnic od służby każdorocznej 
zbywające.

Wszystkie summy ^wartości w artykule ni­
niejszym i poprzedzającym wyliczone , Kommis- 
sya Rządowa Przychodów i Skarbu do Banku prze­
lać lub wnieść do niego jest obowiązana.

Art. 5 Chcemy, aby fundusz Banku na roz­
szerzenie kredytu, handlu i przemysłu narodowe­
go, artykułem 3 i 4 przeznaczony, doszedł do trzy­
dziestu milionów' złotych polskich. Od chwili zaś, 
jak fundusz ten, czyli to z zasiłków skarbowych, 
czyli z własnych obrotów Banku, dóydzie do za- 
mierzoney ilości, wszelkie dalsze zyski i supera­
ty  ieg° stanowić będą własność skarbu puolicznego.

Zachowujemy jednak Sobie prawo pomnoże­
nia funduszów Bankowych, jeślibyśmy te*o uznali 
potrzebę.

T ytuł II. Czynności Banku.
Art. 6. Główne czynności Banku b/dź mają:
W y p ła ta  dochodu stałego i jego ukorzenie.
Przyymowanie depozytów, tudzież suram dla 

przekazów, lub na procent od Rządu, Icstytutów 
i osób prywatnych.

Obmty funduszów bankowych na wzrost han­
dlu, ustalenie kredytu, i rozkrzewienie przemysłu 
narodowego.

ROZDZIAŁ I. fT y p ia ta  dochodu stałego 
i /('go umorzenie.

Art 7. Bank wypłacać będzie i-oczny dochód 
stały okazicielom obligacyi, wydanych wierzycie­
lom kraju w zamian za dowody Kornroissyi Cen- 
-traluey Likwidacyyney.

W ypłaty  te Bank uskuteczniać będzie, mo­
netą grubą srebrną, kurs w kraju mającą, licząc 
na stopę wartości rzeczy wistey srebra, złotych 36r°/7 
z czystej grzywny kolomkiey, Postanowieniem 
dnia 1 grudnia i 8 i 5 roku ustanowioną.

I  takowe wypłaty, za kwitami dołączonemi do 
obligacyi długu krajowego, uiszczać będzie w 
W arszaw ie  w dwóch równych półrocznych ra ­
tach , poczynając od d. i 5 maja i od i5 listopada 
każdego roku.

Art. 8. Stopniowe umorzenie dochodu sta- 
łego, Bank uskuteczniać będzie za pośrednictwem 
osobnej kassy umorzenia, przez dobrowolne na­
bywanie obligacyi aż do wysokości funduszu wska­

zanego artykułem ag! m niniejszego Postanowienia. 
Fundusz ten do zupełnego umorzenia dochodu sta­
łego pomnażany będzie procentem od wszystkich 

1 cbiigacyy wykupionych, które raz przez kassę Ue 
morzenia nabyte, nigdy już w obieg puszczone bydź 
nie mogą. . .

Ari. 9. Jeśliby kurs dochodu stałego na Gieł.
dzie W arszawskiej przewyższał summę, wynika­
jącą z rozmnożenia tegoż dochodu p rzez^o , wów­
czas dla umorzenia go, Bank obowiązany jest wy. 
ciągać losem ruimera obligacyi i okazicielom ich, 
wypłaęae summę, powstającą z rzeczonego rozmno­
żenia przez 20 dochodu stałego, w tychże oblkrą- 
cyach wyrażonego. °

Art. 10. K w ity   ̂od obligacyi od chwili ц- 
piynienia właściwego im terminu przez przeciąg 
lat pięciu, po odebraniu przypadającej za nie na- 
ieżytosci do Banku nieprzymesione, tracą wartość
SWn nVrvz3in̂ d°rieh nie jest obowiązany.iiiJljU /jiAŁi l i .  Przyym ow anie depozytów  

sumrn dla przekazów, i kapitałów  na procent. *
Art. 11. Bank przyjmować będzie depozyta:
Opieczętowane wszelkiego rodząju.
Nieopieczętowane zaś tylko pieniężne.
Pierwsze nietykalne w Banku pozostaną do 

ich zażądania przez stronę mającą do tego prawo. ,
Drugie, obrócone bydź mogą na zakupienie 

papierów publicznych, do których fundusz umo­
rzenia przywiązanym będzie, i zwrócone bydź po­
winny na zażądanie s trony , w monecie srebrney 
w takiey ilości, w jakiey wniesione zostały.

Opłaty Bankowi od depozytów opieczętowa­
nych przypadające, tudzież,prpcenta do zaliczenia 
przez Bank od depozytów nieopieczętowanych i 
dalsze warunki, późnieyszemi przepisami ustano­
wione będą.

Art. 12. Bank obowiązany jest przyjm ować 
dla przekazów summy w srebrze naymniey .200 zł. 
poi. wynoszące.

Składający w tym celu summę, otrzyma w 
Banku kredyt na ilość odpowiednią wyrachowaną 
na stopę wartości rzeczywistej srebra, w A rtyku­
le 7 oznaczoną i summę tę podług woli odebrać 
może w każdym czasie lub na kogokolwiek prze- ! 
kazać w całości lub w części.

Przekazy w Stolicy Bank załatwiać winien 
bez pobierania jakiegobądź wynagrodzenia.

Art. i 3. Kapitały w monecie złotoy i srebrney 
kurs xv kraju mającej, poczynając od złotych poi! 
skich 200 wnoszone bydź mogą do Banku na 
czas oznaczony lub nieoznaczony, na procent p ro ­
sty lub składany.

Kapita ły  w monecie złotej, wyrachowane 
będą na monetę srebrną, podług kursu dnia.tego, 
w którym wniesione zostaną do Banku.

Stopa takowego procentu i warunki pożycz­
ki osobnemi urządzeniami mają bydź przepisane.

Art. i 4. Procenta, od kapitałów Bankowi 
powierzonych, po terminie właściwym z Banku, 
dla jakieybądź przyczyny przez cały rok nieode­
brane, po upłynieniu roku, jeśli wynoszą 200 zł, 
lub więcej, uważane będą jako kapitał zostawiony 
W Banku ria procent składany. *

Art i 5. W  razie «-rozgłaszani* się po nale- j 
żne procenta właściciela kapitału w Banku zosta­
wionego, procenta proste, łącznie ze składanemi, 
rachowane tylko będą na rzecz tegoż właściciela, 
aż do podwojenia pierwiastkowego kąpRału.

Art. 16. Jeśliby właściciel, czyli to depozytu, 
czy inney jakiey wartości w Banku złożonej, nie 
rozrządził nią przez czas prawem przepisany, Bank 
znieść się powinien z właśęiwenai Władzami", dla 
postąpienia podług przepisóW praw obowiązują­
cych.

ROZDZIAŁ I I I .  Obroty funduszów .
Art: 17. Przedmiotem obrotu funduszów 

bydź ma :
Pożyczka dla D yrekc ji  Główney Towarzy­

stwa Kredytowego Ziemskiego.
Nabywanie i zbywanie papierów publicznych.
Skupowanie wexlów.
Pożyczka na zastaw papierów publicznych , 

płodów, wyrobów, i rozmaitych kosztowności, tu-
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dzież pożycżka zakładom przemysłowym w kraju.
Przedsięwzięcia, zmierzające ku rozszerzeniu 

handlu, kredytu i przemysłu narodowego.
Art. 18. Bank tak zawsze funduszami swe- 

mi rozrządzać powinien , aby się znajdował w 
możności zaliczenia bez zawodu pożyczki żąda- 
ney przez D yrekcją  Główną Towarzystwa K re­
dytowego Ziemskiego, w ratach właściwych, sto­
sownie do Art. 1З0 i 1З2 Prawa Seymowego o To­
warzystwie Kredytowem Ziemskiem , i pod wa­
runkami Ar i. 1З9 tegoż Prawa zastrzezonemi.

A rt .  39. Bank mocen będzie nabywać, i zby­
wać чѵ kraju, lub zagranicą, papiery publiczne, 
które mu 'poźnieyszemi przepisami dozwolone zo­
staną.

Mocen też jest skupować wexle.
A rt .  20. Późniejsze urządzenia przepiszą, na 

jakie papiery publiczne, na jakie płody i wyro­
by, tudzież na jakie kosztowności i zakłady k ra ­
jowe, i  pod jakiem! warunkami , Bank pożyczkę 
udzielać będzie obowiązany; n iem niej też, po i 
jakie mi warunkami i jakie przedsięwzięcia kre­
dytowe, handlowe, i przemysłowe wspierać, tu ­
dzież, jakich sam będzie się mógł podjąć.

A rt.  2i. Procent do potrącenia przy sku­
powaniu wexlów, tudzież przy pożyczce na pa­
piery publiczne, towary i kosztowności, Bank co 
miesiąt: ustanawiać będzie, nie przechodząc pro­
centu prawnego handlowego.

Btmk ustanawiać też będzie co miesiąc na 
jak długo ma udzielać takowe pożyczki.

A rt .  22. Dla ułatwienia tych wszystkich czyn­
ności , Bank mocen jest wypuszczać bilety ban­
kowe tak, aby bez naymnieyszey zwłoki i bez ża­
dnego potrącenia , żądaniu zgłaszających się do 
wymiany tych biletów zadosyć uczynić był w sta­
nie.

Mocen jest także wypuszczać b ile ty  kasso- 
we, Postanowieniem Król. dnia i 5 kwietnia 182З 
roku ustanowione, które Kommissya Rządowa 
Przychodów i Skarbu, natychmiast po otwarciu 
Banku wnieść doń jest obowiązaną. W ymiana 
ich odbywać się będzie w Banku na monetę srebr­
ną, stosownie do imiennej ich wartości, bez po- 
tiącenia trzech groszy od każdych pięciu złotych, 
wyżey rzeczonem Postanowieniem Królewskiem 
zastrzeże nego.

A rt .  25. W  żadnym przypadku, whrtość 0- 
góina w obiegu biletów Bankowych wraz z bi­
letami kassowemi nie powinna przexvyższać ilo­
ści funduszu,v własność Banku stanowiącego.

(.Dokończenie nastąpi).

F  r a n с у a.
P a r y ż  dnia 28 kw ietnia.

H rabia  Trogojf* adjutant Króla Jmci, miano­
wany gubernatorem zamku S t . Cloud, na mieyscu 
zmarłego w ice*hrabiego d/Agvull.

— Bi.ulłetyn praw zawiera pięć postanowień 
J .  fv. М» naznaczających pensy i po 12,000, fi*. PP. 
de dBillele, Peyrorinet> Corbierey Chabrol i  T ra y s-  
sinous, byłym ministrom. ( / .  d. S. P.).
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--  D nia  2Q —
(z Gazety Warszawskioy).

M inister spraw' zagranicznych , oraz Posło­
wie Austryacki i Angielski przy Dworze tutejszym 
wyprawili dnia 2<± b. m. gońców do W iednia . 
Tegoż dnia Poseł Hiszpanek i \\ yprawił gońca do 
L o n d yn u , a Pruski do Berlina.

List z M ilo  pod dniem 29 marca donosi, iż 
fregata francuzka Lilia , przyjęła pólkowmka JĆab 
vier, i woysko jego, które w skutku x%yprawy T a-  
hira  Baszy przeciw wy sp;e 8cio, musiało się schro­
nić na skałę, i  tym sposobem ochroniła od zemsty 
nieprzyjaciela.

— D nia  5o —
Onegday po mszy ś. przyjął K ró l Jmć De- 

putacyą Izby deputowanych» która podał,t M onar­
sze przyjęty projekt do prawa względem pensyi 
dift siostry JJissona.

Jeden z tuleyszych dzienników twierdzi, iż

Pan L e  B oy , Minister Skarbu, chce podać proś­
bę o uwolnienie od urzędu.

Xiążę M ortem art, mianowany Posłem naszym 
przy Dworze Cesarsko-Rossyyskifn, wyjechał dziś 
do Petersburga.

K ról Jmć, chcąc dać nowy dowód przyjaźni, 
którą zaszczycał zmarłego Xią£ęcia de В іѵ іегге , 
kazał, aby drugi syn jego, którego Monarcha tpzy- 
mał do chrztu , mieszkał i nadal w Tuilleriach  i 
brał nauki razem z młodym Xiążęciem JBordeaux.

Słychać mocno o przywróceniu gwardyi na­
rodowcy paryzkiey.

Woysko zebrane w  Тиіопіг ma d. i 5 maja 
wsieść na okręty.

Xiążę Ip sy la n ti  przybył d. 26 b. m. do JNan^ 
ęy, w podróży swrojey do P a ry ża .

A n g l i a .
Londyn dnia 27  kwietnia.

(b Gazety W arszawskiey.)
Onegday pokazała się w porcie Jarm outh  e* 

skadra duńska, złożona z 3 fregat i brygu wojen-* 
nego; postrzeżono już także, flotyllę szwedzką.

Okręty wojenne angielskie A sia  i Blonde  są 
już przysposobione do żeglugi, i wkrótce wypłyną 
na mprze Śródziemne.

Tuteysza gazeta Goniec zbija pogłoskę, jako­
by wyprawa uzbrajana w portach francuzkich, 
była przeznaczoną przeciw Algierowi. „Możemy 
(pisze rzeczona gazeta) zaprzeczyć urzędowie tey 
wieści. A lgier  nie jest i nigdy nie był celem tey 
wyprawy. Lecz uznano za rzecz przyzwoitą czy­
nić przysposobienia,na przypadek wspólnego przed­
sięwzięcia, dla prędszego oswobodzenia Morei. Cie­
czemy się mogąc dodać, ,iż najszczersza zgodność 
pa-nuje nie tylko między trzema Mocarstwami 
sprzymierzonemi, lecz oraz między niemi a Austryą 
i Prussami.”

Słychać, iż Ministrowie nasi naradzają się 
względem nadania swobód Katolikom, lub przy- 
naymuiey względem niejakich przyzwoleii.

— D nia 29 —
Lord Cochrane przybył z P a ry ża  do tutey-* 

szey stolicy.
Gazeta Times pisze:,,W. Sułtan musi bydź bar­

dzo zaślepionym, kiedy ścisła zgodność pięciu wiel­
kich Mocarstw Europejskich nie przekonywa gof 
iż wszelkie zamysły osłabienia przymierza są bez­
skuteczne.”

A u  s т  R Y A.
TPiedeń dnia 3o kwietnia .

(z G azety Warszawskiey).
Słychać Doświadczeniu, iż spokoyneść Ser- 

wii nie będzie przerwaną , i że pograniczne pro­
w incje  austryackie nie doznają nadwerężenia w 
żadnym względzie. Miano oraz zapowiedzieć X ią- 
żęciu Serwii, iż powinien ręczyćza spokoyność swo­
ich podwładnych.

S z w  e  c Y a 
Sztokolm dnia 22 kwietnia.

Półkownik hrabia Lówenhjelm f pierwszy 
adjutant J. K. M . , został mianowany Pełnomo­
cnym Ministrem przy Dworze Wiedeńskim.

— Na skulek ogłoszenia gubernatora stolicy 
pod d. i 5, wszvscy cudzoziemcy, mieszkający tu  
dla interessów, a chcący jeszcze pozostać, musieli 
się niezwłocznie stawić u ministra spraw zagra­
nicznych, i wyrobić pozwolenie na dalszy pobyt; 
Niejaki P. Dumesnil, przybyły tu z C hrystyanii , 
który od kilku tygodni, wykładając publicznie 
kurs języka irancuzkiego, czytywał na lekcjach  
niektóre nowe pisma ultra-liberalue, odebrał na­
gle rozkaz wyjechania z kraju.

— Eskadra nasza,przeznaczona na morze śród­
ziemne, po wyjściu d 9 z Carlskrony , weszła d. 
i 5 do Gothenburga. (Л d. S. P . )

C hrystyania  dnia 2З kwietnia.
(z G aićty  W arszaw skiej).

Onegday rozpoczął się tu nadzwyczayny seym
( 1 )

1



Norwegii. W edług  przeczytaney mowy Królew­
sk ie j ,  można się wkrótce spodziewać traktatu han­
dlowego i żeglugi z Cesarstwem Brossyyskićm; roz­
poczęły się oraz w lakimże celu układy z Brezy- 
łią i шпеші krajami południowo-amerykańskiemu

H i s z p a n i a .
M a d ry t d. i 5 kwietnia .

(a G azety W arszaw skiej.)
Z powodu noty od rządu Francuzkiego, prze- 

słaney z P aryża , Ministrowie nasi często się zgro­
madzali. Rząd Francuzki ualega Яхоспо o w ypła­
tę długu, lub danie dostatecznej rękoymi, W o j ­
sko Francuzkie ma tyrnczasowie zajmować K a d yx  
i Seo d? JJrgel; a Ministrowie nasi chcą,1 aby nie­
zwłocznie z obu tych mieуsę wyszło. Słychać, iż 
Minister skarbu obmyślił sposób, nietylko nieza­
płacenia nic Francy i, ale nawet żądania od niey 
kilku milionów. Znaleziono bowiem w archiwum 
jedney z kass naszych warunki traktatu, zawar­
tego dnia 10 maja 1806 w P aryżu , między N apo­
leonem  a Karolem  1 K. F ranc ja  w tym trakta­
cie obowiązuje się zaspokoić niektóre długi, wy­
noszące więcey, aniżeli jey się teraz należy, to jest, 
blisko 90 milionów franków. Minister Hiszpań­
ski myśli wysłać do P aryża  Kommissyą dla uła­
twienia tey rzeczy.

Królestwo Ich mość wyjechali d. 5 b. m. z 
JBarcellony, a w miast-eh i wsiach po drodze by­
li przyjmowani z naywiększą radością, zwłaszcza 
w T er rasa. Udadzą się do Pam peluny  i Sara - 
gossy , a potem przez Tolozę i  JBurgos, wrócą do 
M adrytu .

Słychać, iż Pan Calomarde zostanie M ini­
strem spraw zagranicznych, a Pan Gil, Korregidor 
Madrycki, Ministrem sprawiedliwości i łaski na 
jego mieyscu. Mówią także o ustanowieniu Ktim- 
inissyi handlowej. '

T  u r  c Y A.
Od granic tureckich 20 kwietnia.

(z Gazety W arszawskiey).
Listy z wysp dońskich pisane 10 kwietnia, 

wyrażają: „  Nic tyle nie szkodzi handlowi nasze­
mu , jak niepewność , która tu od 3 miesięcy pa­
nuje, i przeszkadza wszelkiej spekulacji. Miena- 
stąpione dotąd przybycie Posłów Mocarstw po- 
średniczych do K o r fu , czego się od grudnia spo­
dziewano, wznieca niejaką obawę. Jednakże po­
byt Hrabiego Guilleminot w K orfu , bliskość P a ­
na de Ribeaupierre, który bawi we F lorencyi, i 
oczekiwane przybycie pełnomocnika angielskiego» 
czynią jeszcze nadzieję tego zebrania się Posłów. 
Morę a, przybiera z jedney strony cechę pokoju 
przez wyyście woyska egiptskiego z głębi kraju, 
a z drugiey , Wzbudza obawę woyny między Mo­
carstwami sprzymierzonymi i F o r tą , przez zam­
knięcie portów JSawarynu  i Modoriu. Jbrahim  
Basza, który chce słuchać rozkazów cyca swego 
i Porty, a którego zamknięcie portów ma przymu­
sić do nstąpienia z Morei, uda się zapewne na po­
wrót w środek tego Półwyspu, aby przyna jm nie j  
mógł znaleźć żywność dla woyska swego. Tym 
sposobem kray ten jest zagrożony nowem spusto­
szeniem, a zapowiedziane z taką dumą przez Suł­
tana zawieszenie broni, pod ktorem amnestya na­
stąpić miała , wcześnie zniweczone. Tak więc, 
sam oręż rozstrzygnie sprawę Grecyi.”

W ia d o m o ści  z G recyi
Dokończenie tym czasowey organizacyi 

woyska Greckiego
(e Gazety Lwowskiey).

g) Kto z wojskowych opuści stanowisko, na 
które był przeznaczony, jeśli Oficer, utraci sto­
pień i wchodzi w szeregi prostych żołnierzy; zas 
żołnierz aż do Dodekarchy, skazany będzie, jako,

bezbronny robotnik na służbę bez płacy w obozie 
za sam chleb, od miesiąca aż do roku, według sto- 
poi a jego „prze winieni».

10) Żołnierz, obwiniony o zdradę lub szpie­
gostwo, skazany będzie na śmierć.

u )  Oficer, który rabuje, kradnie!, pustoszy 
lub uszkadza mieszkania, lub popełnia to na ma­
jątku mieszkańców, gdzie stoi lub przechodzi, lub 
swoich podrządnych do tego namawia, lub czyni 
szkodę ludziom; traci sw ó j stopień, zostaje pro­
stym żołnierzem, z obowiązkiem wynagrodzenia 
szkody, którą wyrządził. Zaś żołnierz prosty, gdyby 
się tego dopuścił, będzie przez swojego Chiłyar- 
chę rozbrojony, na zwrócenie rzeczy lub oney 
wartości skazany, i musi służyć w obozie, jako ro­
botnik za sam chleb.

12) Z.ibóyca skazany będzie na śmierć.
13) W oyskow y, który zgwałci niewiastę, 

skazany będzie na aręszt, od trzech miesięcy do 
roku i na karę pieniężną 100 do 600 piastrów; je­
śli zhańbiona jest dziewczyną, wtedy kara cie­
lesna i pieniężna podwójna; a gdy przez taki czyn 
gwałtu nastąpi śmierć kobiety, skazany będzie na 
śmierć.

14) W oyskowy, przekonany, że istotną licz­
bę swoich żołnierzy na liście powiększył, jnb  któ­
rego z podrządnych ukrzywdził, traci stopień, i 
musi zwrócić , co w sposobie podstępnym wziął 
lub zatrzymał.

15) Woyskowy, niedopełniający jakiegobądf 
rozkazu swojego dowódzcy, jeżeli Oficer, traci swóy 
stopień, a jeżeli żołnierz prosty, użyty będzie do 
prostej służby w obozie, podług ciężkości swoje­
go nieposłuszeństwa.

16) Woyskowy, k tóry  na swojego przełożo-, 
nego rękę podniesie, lub go obrazi, skazany będzie 
na areszt do sześciu miesięcy, podług stopnia swo­
jego przełożonego.

17) W o y A o w i , którzy dla w ie k u , chorób 
chronicznych lub ciężkich blizn, nie mogą dłużę у 
służyć, i zmuszeni wziąć uwolnienie, otrzymają 
tylko miesięczną płacę; którzy zaś umrą, i  pozo­
stawią - wdowy i sieroty, rodzina ich otrzyma po­
łowę płacy. Ta darowizna , tak dla biorących u- 
wolnibnie:, jakoteż dla wdów i sierot , będzie 
powiększona w miarę ich czasu służby i ich 
zasług.

18; Oprócz darowizny w pieniądzach, pośli­
nienia na wyższy stopień i oznaki honorów, roz­
dawanych za waleczność i posłuszeństwo w ojsko­
wych; takowi, postępujący z honorem, i wstrzy­
mujący się od wszelkiego przewinienia przeciwko 
honorowi, bezpieczeństwu i własności obywateli, 
jeszcze tem będą wynagradzani, iż uzyskają po­
wszechne poważenie , a szczególniej zaufanie i 
miłość mieszkańców prow incji , miast i wsi, w 
których się znajdują, lub przez które przechodzą.

19) Dowódzca przysięga przed Prezydentem 
w sposobie następującym:

P rzysięga  Dowódzcy:
„ Przysięgam w Imię Świętey i Nierozdziel- 

ney T ró jc y ,  i ostatnią kroplę k rw i mojey wylać, 
aby naszej Świętey Prawowierney W ia ry  przeciw­
ko nieprzyjaciołom bronić, i wolność mojey oyczy- 
zr.y i jey praw utrzymać. Przysięgam być po­
słusznym rozkazom J  W . Prezydenta. Przysięgam 
niedozwalać żadnego nadużycia, ani do tego nale­
żeć, i wszelki porządek w powierzonem mi woysku 
utrzymać. Gdybym przysięgę tę w najm niejszej 
rzeczy przekroczył, wtedy ulegać chcę całey su­
rowości praw w ojskow ych /’

20) Niniejsze rozporządzenie opiera się na 
zasadzie organizacyi w ojskow ej, która ma wyyśó 
niebawem, a która aż do zebrania się Zgromadze­
nia narodowego ma w swojey pozostać mocy. W 
Eginie d. 19 lutego 1828. Prezydent J. A, Gapo- 
distrias. Sekretarz Stanu Sp. Triku  pi.”


